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i t a r a d y  w  s p r a t s l s  p r z e s i le n ia  t r w a ł a  d a ł e l
§zl£ Renferescya u prsmlgra -  Sianawisbo stronnictw. -  Opinia 
jnln. SbulsMisio. -  Sapieha zachwiany. -  0 pozostanie Witosa.
Rekóriwafescencya Naczelnika postępuje normalnie.

Warszawa, 18 stycznia. 
(P a T.) Stąp zdrowia Narzeinika Państwa 

znacznie, się polepszył, Za zgodą ‘lekarzy opuścił

or. wczoraj łóżko. Rek -nwalescencya, — jaJs za« 
pewni aią lei'ar ze — postępuje normalni^

Do zmiany rządu prawdopodobnie nie dojdzie.
Uchwały poszczególnych stronnictw .

Warszawa, 18. stycznia.

Teief.) (nr). Wprawdzie dzień dzisiejszy n'e 
przyniósł jeszcze uchwały wszystkich klubów sej| 
iriwwi^ch, co pozwoliłoby ustalić stanowisku 
stronn c M  wobec obecnego gabinetu, ale utrzy- 
uiuie s'ę tutaj tu ogół przekonań3 e, że

do z,n’®ny rządu tde dojdtzia

Ze stror-rrctw wchodzących w  skład obecnej 
większości sejmowej

N. Z. U
powzięło uchwałę, że utrzymani© rządu opartego 
ula porozi>jniazr‘u stronnictw jest.. kcri eoztjością i : 
uchylanie się od współpracy fest ntez&idne z cho- 
wiązk em narodtowym.

Klub Chrze&cjifósfóch Demokratów

przekazał swoją rezolucyę do uchwaleniaRadze 
Naczelnej Stronnictwa. R©zolucya ta domaga sfę 
rządu, opartego »a  stitcnricfwacżi cent owych z 
wyłączeniem n^fodowycSi damokrartów. Tc Lrzmie 
nie rezoluey wywołało w  kotach pńn?yczn«ęh 
bywałą ęensacyą, z  tea przyczyny, że Chrz,eśc. 
Demokrac1 szi dotąd ręka w rękę z narodowymi 
demokratami.

, ■ 1 S©cy aliści
We p&WZ^fi żadnej uchwały. Z pogłosek, które 
przedostały się do kuluarów sejmowych wyn kav 
że polskie stronnictwo socyal styczne będzie 
uprawiaj lojalną opozycyę.

Z. L  JE.
[*ustanowił zachować woluą rękę 

Staplńcrycy
wypowiedzieli s'ę za zachowaniem dawnej i'n’i o- 
pozycyjcol.

^  TLuguttowcsy
pie Jończyk  dzisiaj obrali •; odroczył' uchwałę do.

jutra. M d i jednakżt zasadn czą rezolucyę, która 
wyraża przekonane, że główną przyczyną st?edo- 
magań Jest brak w lętes śr" w  sejmie, oraz że u-

wa k*,4 rozwiązań e Izoy ,ia pdpo z  uajw^żu?^
°zych zadań klubu. Co się tyczy

W  F- R,

*o khil żtn ijOstanuwl wysiać dzjslaj do ł*1©* 
ministrów tfsjegacyę, któńa m* przedłożyć szeres 
postulatów w  sprawce aprowtracyl mbfet. Od wjr.
Jkoriani^Ęj h postulatów uzaieJbni klub swojk sta
nowisko wobec rządu.

O łipa  kałrl‘cko-laaOwa

Matakiewlcza uchwaliłj poufność obrad

Stanowisko P. S L miarodajna dla przyszłości gabinetu.
Oświadczył io na posiedzeniu Piastowców Witos.

Warszawa, 18. stycznia.
(Telef.) (m). Klub poselski polskiego stron

nictwa „Pasta** odbył posiedzenie, ma k torem 
prez. W"tos przedstawił irołożenle polityczne pań
stwa. Sytuacyę gospodarczą, sprawę plebiscytu 
pa O. Śląsku i Wileńszczyźnie, sprawę reformy ad j 
ministr^cyi i wyżywieni^ kraju i oświadczył, żei

stosunek klubu d0 programu uńai udajmy będzie 
dla przyszłości gabinetu, jeżeli stronnictwa goto
we, będą do współpracy z rządem w  k'erunku 
przeprowadzenia wszystkich jego postulatów, 
wówczas gabinet pozwtanie, W  innym wypadku 
ustąpi.

Dziś konferareya premfeia z przywódcami stronnictw.
Warszawa, 19. stycznia. ' przywódcami st^otinietro, sejmowych ogbę4ą slą 

(Telef.) (ai), Konfercncye prez. min. W  tosa z dziś o godz. 5 pop.

Stanowisko Sapiehy zach^ ane.
Warszawa, 18. stycznia.' 

(Tełef.) (m). W  kołach poi tycznych uważają 
stanowiśkb min. Sapiehy za mocno zachwane,

Przyczyną tego jest stanówisko WubÓw s « n » -  
wych, wobec polityki uprawianej przez ks. Sa
piehę. ■ • ' '

OTIilMA MIN. SKULSKIEGO,

• Warszawa, 18. stycznia.

( i elef.) (an). Min. spraw wewn. Skulski o- 
świadczył w rozm owę z dziennikarzami, iż jest 
nwdz.eja, że gabinet- obeca e utrzyma Się.

O POZOSTANIE W ITOSA NA STANOWISKU.
Warszawa. 18. stycznia.

(Telef.) (m). Expose jprez. ministrów w  klnire 
P. S. L. przyjęto z aplauzem do w adomoścL Ze 
strony rozmaitych strcnn ctw czymione są w y -  
s:łk;, ąiżeby prez. min. Witosa' slzłoa ć do zachowiu 
nia stanowiska premiera. ,•
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nOAZCTA PORANNĄ-.

Dr. Harman Diamand kierownikiem urzędu 
naftowego, drzewnego i węglowego,

Warszawa, 19. stycznia, został tóerowrfklem urzędu naftowego, drz^wnego ^ ^ 2̂  '*<*}&' ora*  “ l® ^ f . ą bcwi<Jra 
iM ef.O  M  Dr. Herman bamand młanowauj f wę/iOW*go. n w k f e  WCiesną ^ snę) 1116

mianowicie
braK ziarna do siewu.

Niebywale wcześnie zapowiadające] się wiosny

LiKwidacya PUZAPPU postępuje naprzód.
W  działalności jego wykryto s z e r e g  nadużyć*

postępuje naprzód Komfeya stwierdizfła. Se Pu- 
zajpp winien jest rządowi półtora niitioaą ma/mk, 
którego to ditiga nie oęószî  można pokrwi Jes? 
.aktwwainŁ

Warszawa, 19. stycznia. 
(Te feO  (m j ^Przegląd Wii«ciziomy“ donosi, 

t e  w dzffcjlaflwaści Puzaippu kontrola urzędowa u- 
Jafwnila nieporządki tego rodzaju, że sprawę 
dker^watio do prolcuratoiryi. Likwidaćya Puzappu

zatem należycie wyzyskać, bo, jak wiadomo z 
doświadczeń dotychczasowych, nrnio usilnych 
starań inspektoratu rolnego, nie uzyskano od 
rządu nawet w  normalnieHzjycft wanm-ych od- 
powfedłriikj Litości ziarna do siewu. Dostarczony 
na zaisnew zapas zdairna «ie mógł ŁaspottPóć po. 
trzeb rolników, aiwlaswCKa, że przybywało ziwy- 
kle ano za późna a ooz dop ero obecnie, kiedy 
Wostra zapowiada się tak cjiespodziewaniia j-y. 
cibło.

ltMSrwtfar nasz opiowindla, tó siał jmź 9. W  
^cigo w  r. 1882 owies i groch. a 21. lutego za
siew wymierny by? juiż ukończony i tylko ziem
niaki, buraki, marchew i lucerna byty w  późnlej- 

, .. _  . . . . . .  . . .  . . „ a »J  por-te zasadzone i zasiane. 1 «#k ten wyka.
- v , ■̂ » .  _ .„W ars? 'wa’ .19- .styczni^ .  g ra fów . Częścmwto ras u rnW cya objeła mituste- z,., ..atfewyczedne plony, bo jarzyny wzięty górę

(Tetef.) (m ) UhUlkacya b. d u ra c y  praskiej rya sp-jiwraeomyości, prz«mys>5j i handlu, Tylko chwastami i same sp e łz ły  z?adatfe, które
Z 'fcecipTstpol tą Postępują rywo naprzód. Dotąd anrawy wewnętrzne, roinretwo. aprpwizacya, ^  r^ 1jjKa jadmam i  rnajwainiefczyob _
omuttaicya całkowicie objęła: mintebemmi spraw mffirirsaarstwo robót puohcznych, zdrowa i opieki walka z Chwastami i
taigr w^siKoow^cb, oświiaity. kolei, poczt i itede- stołecznej nie jest jeszcze zunrtf5kmane. 9 ,

Od iutmitflięrn-)ero s^ewu żblrzy br-wiam, cay za
siane ziboże zwycięży pleniące się chwasty. Tc 
oyu;M>: i eryniom .mają tak nie \»-ykfą. Siłę roeaod- 
ozą, że penią jię w  osobliwy sposób i w r i  tzwy-

Postępy w unifkacyi Poznańskiego z Rzsczpos-soht^.

Rząd wprowadzi ograniczenia spożywcze.
Warszawa, 19. stycznia. I sttaiuralcyacfi. Ilość dań mięsnych w  resaanra-! Wy^i wr runkąr b. h aiprzyucład w cz a s ie  otKCnej 

rreffełj W  ' Jak sfydhać, zamie.aoue jest-11 cya,dlł <*ranicBona z g in i e  do jednego. Mają być ' wojny zauwazju boiamoy 
typrowddzc i ' znacznych ograniczeń spożycia ^Prowadzonn dwa dni bezmiernie w  tygodniu, znaczne ^mlany we florze i
artykułów spożywczycn. p r  oćewt^ystkiiem o- P rzf>clw,dt podnoszeniu cen przez re- cftbltc, nawiedzonych przez -wojnę. Pojaw1 io się 
gr^ntczona bedtfe tylko do jwypnych godSzin ?taiir3,ilarów’* wiprawadbone będą obiady jarskie, u nals .wieUj roślin syberyjek'ch. Tłumaczy s®ę fa  
-jpwediaiż mWva i zakaróne będi^ie podawanie i Za'kaaail0 b ^ Z!-2 p o d a w a j w nestattra- i m  że «aso.ia  tych roślin przyrwio-jy w ^ jka

‘ . cyacłK.prw^inyidh 'h o śći chłeba i bułek. Również nosTtjskie raiziem z e  zfcołiem i zfertierTi dla konLwszemdch potraw, do których sporządzania uży
wanie jest mlI/-(ko. Zaikazany będzie w ie lk i wy
rób wfcdliu, Kt dalej podiawante pa&eLwek w  re-

a ro żyre  jaj będfci-e ograniczone,

Z b o ś e  d l a  P o l s k i .
v Gdańsk, 18 stycznia,

(P A T .) Dziś przybyło do portu tutejsze®-. 6. 
okrętów z następującym ładunkiem dla Polski:

' 1-szy oikręt : 150 ton żyta i 360 pak weta y ;
2-gi okręt: 260 wełny;
3-cl okręt: dOOU ton iyta|

4-ty okręt: 5000 ten iy ia j
5-ty okręt: 450 ton żyta;
6 -ty okręt: 2900 fon zdemontowanych wago- w iaVy 

nów, 1500 toń żyta. 13C0 Pn pswnicy, 150 ton sio- ca lei pełni, bo « »  tea'sposób

a te zas:a ły się przypadkowo i weszły mimo ró
żnicy kfijnaltu.

Wx acajac do tematu, końazy «W3 SruWmacytf 
rttdtotr, Pawlik:

Webrc łafkttu, że w yży w ien ie  lvdtjióftd wtex 
sną rnodP^cyą z każdym rukieiin ]&-<?' teraz bud. 
ndeTi tw, byrapy w r ik e m  szcęśc-e.m di’ą peiństwą 
pcTskTega a nrwet wpłynęłoby na POPrą^dcnię 

gdyny nadchodząca wiosna dopisały w

■niniy i 500 toa odzieży i obuwia.

R o ln ic y  obsiewają już obecnie pola.
J e ś li  w i o s n a  d o p i s z e ,  c z e k a j ą  d a s  n i e z w y k ł a  o b f  te  p lo n y .

Skutki nlearwykle cl®płel zimy, —  Siew owsa w  styczniu 1864 r. — Roln|cv sieją dziś ozłirłnę. — 
Zielony ła n .—  Co się stanie ze .chodzącą pszeicą? — Brak ziarna na zasiew. —  Osobliwe 
zmiany w naszej florze wskutek, wojny. —  Urodzaj w tym roku możliwy; —  Przyczyny dzi

wnej pOgOdy.

Lw ów , 19. styczai;a.
' f "  Szfareg cie ikitW ydi in to rm acy i i  zapa- 

Iryw ąJ i.-y ira t A  pnofesor w ydzia łu  ro ln i

moglibyśmy s5ę nn-ezależnic w daiew w y l^ e j 
miei zo od zagranicy,

której rmisiny .pbicjć wysokie ceny zg Jam o 
cthdiabowe. W  każdym razie dotychczasowa' nłe- 
zwykła anra z mowa ni? spowod.uje ktęcBc W 
nasiicm rcłnkdwie i, o ile będzie dalej ''ryzyst* 
na» rnoże nawet spowodować piękne urod 'aja

■ *' 
S PO «!Tp7F tFN U  P0C7YNT0Nd W  OBStfi-

W ATORYUM  METERBOLOGICZNF.M.

Zaipytauiy o ipuwody obecnej aury z ;nrowe(I
specyalnfia ćfla miasta Lwowa, a w ięc i okolicy, ] 0 zjawiska, zauważone ,w ob; arwatfcryiirm me-
minimium temperatury z ostatniego oteresj 10-łe- 'lareologcznem Politechniki lw ow sk ie  odipowia-
tniego p»rzypad)a na dzień 31. styczna — jednak- da ptrof. Orab^wski, ż e  przl^zyną wysolrt^l tem-

rtwa i rekto* Poi).e>chnid lwowskiej dr. ż-s gdyby do (katastr^faknydi mrozów przy bez- jaka 'Utrzymywała się pr’ ez "znaczną
Stdża-n Pałwlik w rozmowie z współ,prace- śm^żmsti zkuJe nie deaztło, możnaiby liczyć, że część minionych miesięcy z ; mowy oh. były panu-
wnicą p:«n a  n asz ło  (mg) na temat za.po- ozim .iy „e n e pizepadną. jące ciągle w*’atry rołudn:owo -zadhodnie. Zimta*.
wdadłającydi sę w bieżącym roiku urodzą-1 Przyton  m s r Ą j fy e  musimy ciekawe zjawł^ na -namtap^ą diopier- 15. -styteznier, mianowicie 
jów wobec niezwykle ciepłej i bezśni'eżne] (ske, że zasiew pszen cy ozimej r s b n ą  na łauile r>r>î iwi:ił s'e W t r  północny, zaś pćżnini pólnocno- 
zirny. Oło słowa naszego inlormatoia: o sro»cu potuin:owvm , ałe mazbytt silnie spadzi- wschodni i w  śiLaid za tem’ tiastą^la obniżka-tem-

miitimmn temperatury zimowej
Ulbiegfe dzies ęć dni osobliwej w zimie po- stymj peratniry.

®ody wywołało Wiśród rolników pewne zianiepo. zązielenjł sję w ubiegłym tygodniu, J&drtalkJżt#
botfenig. Wielu oidlwa&nycłi j3s oglądaliśmy go ne zdumieniem. Uwrocie przygada awyrzai*n« 31. stycznia, zatem można

wyjecna/o w pole z pługami. \ wprawdzie, ozyfi, nanxdmiikj. zagonu i część v tn  ^  łerm^r to * -1 "V(waó mr>zów. Na razie zapri.
Tu i ówdiz e ®°d Lwowem s ano, licząc na moż- 1 rej p tifam m  cśerinń Się, aie #esł jeszcze nadzieja, wia^a się pogoda. — opady atmosferyczne nje s*.
(iwaść (pięknych plonów tego diziwnego i tak że pr^y 'agadnej aurze, która fest pożąidiana, spoidwewątw.
rzadko u nas trafajacego się siewu. _ d -aim r y s ic a  zejdzie. Gdyby jednakże przyszły Sd^^jsze cbliczema na tern pdlu są obYm5e

Ositatoi w padek  tak wczenn?tgo : iewu wyiaokie mrary, a przed-ewszystfkł.etm ostre pół- • jHftfijfW  -e. f a y ż  obs^m-tory^m nie iros/ada 
znany md —  móiwl rektor Pawlik —  z za^sków , nocno-wschodpie wiatry, w  takim ra’ł «  i wo«rółe w ładow>«cf z nb-
fołwarfcu akademickiego w  Dłublijniach, bj ł̂ to tie oz,miny, fcióre obecnw zeszły- aJe wszystkie frnwacyi mciśeoiroioigiciznych i/nnĵ ch państw Fiu-
stew owsa w styczniu w  reku powstania, a jak słabsze mogłyby zmarnieć z powodu w yw ania repy, a t  caJej Polski nadchodzą one zbyt późna,
w ykazują regestra i tradycya, -wydal olbrzymi ziemi z pod pośfin i zmarznięcia kerzem. Na ro-
plon.

Tytm razem, o ite mi wtadomw 
siaiw ożimirtę.

lach, neabyt rozpylonych, jest mnhjsze niebez
pieczeństwo, aniżeli na uprawionych zbyt gład
ko. Jeżeli brwiom rola jefrt żhyt gładko zawal-

5ądzę, żie przy sprzyjających warunkach Mma-(cowajną, młode rośliny są więocj wystaw'one na
NAosstn̂ *;.

tycznych najbl^szych tjgodm1, zas’i.,wy ta w 
położeniach, niezbyt wystawionych na ewentual
ne późntejsize w iatry północno-wschodnie, mogą 
dać co najlmniej zadowalające owoce.

*Wprawdac, jak oh^czają. me-tereologowie,

dlzlaifanie wiatru, niż te, które zeszły pttfniędizy. T  A  ^  -rr?E2X  *  o T5 -Ht  n
grudami. J  U / L  f  »3  T ., Z -  L  f \

Tyje o zasiewach dokonanych. Grozi jednak-' Lw<5w*u,< ° r J-ck  ̂64 (n przeciw Woś-ioła łw. Elibiety) 
że co innegn r a  rolo kom. ’ w laszm  w o - 1 wy °nuie s-tuC7ne 7̂ v " a a,czu- u ! złocia- koror,v* 
kollicach, nawiadsonych rajazdcm bolszewickim.

m ostki w e d łu g  n ajn o w szv ch  ? v 't  mó\ 8529
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jednej* c, x n aj wspanialszych, 
w zr- znjrcych dramatów salop■ r  OitH i w dni następna 

„ P O T Ę G A  S P O J R Z E N IA *4
dramat w  6 aktach (J E T T A T O R E ) * B R U N O N E M  DEC A R H  i V 1 0 L E T T Ą  N a- 
P 1 E R K O W S K Ą  w  głó .vnych rolach. — Bogata wystawa — i  w ic  na rrYyserj- —  p i'*  
kne pejsaże. — Obraz ten ilustruje muzyka na koncertowych O fganactl. 8j 22

0 wznowienie 
sądów przysięgłych.

0 okazyl rozpoczęcia nowej kadencyi.
Lwóv7, 19. stycznia.

Od dłuższego czasu opinia ogółu przygoto
waną była na kadeucyę sądów przysięgłych, 
która z  dniem dzisiejszym rozpoczęła swoje 
vace. '•

Pamętamy dob, z t  —  jak na szpaltach gazet 
v  listopad z e  powtarzała s'ę stale rubryka: 
.rozprawa X. Y. odroczoną została z  powodu nie_ 
(rompetencyi sądu a trybunał .przekazał sprawę 
do osądzen!a wtaiściwemu sądowi, t. j. sądowi 
przys ęgłyth.**

W  aHjionmalnych lo w :em czasach, jakie część 
naszego ktaju przechodziła; zaw ćszoi\o działal
ność sądów przysięgłych — a w  ich m ejsce wpro 
wadzono sądy. wyjątkowe, t. z. Trybunał wzmoc- 
■ttony, sklą dający się wyłącz- e ze sędz ów  fa
chowców w  liczbie 6.

Przez cały rok ostatni, t. j. przez czas trwa- 
Ya: Trybunału wzmoaoionego toczyła sę  cicha 
walka o  t0» czy przywrócić na przyszłość zao- 
bycz demokratyzmu, dającą możność oskarżone
mu stawan a i odpowiadania w  ważnych spra
wach przed sędzą-obywateleiM, czy utrzymać 
stan wyjątkowy razem z treburc^^ir. w -.m-icbo- 
nym.

Mamo wielkich przeszkód natury fechu cznej, 
Kędących chw lamii najlepszymi i zdawało się de- 
rydnjącym' argumentami, stanął Sejm na stano
wisku, że nie można pozbawić społeczeństwa rn 
styt-ucy! tak 'prawdziwie demokratycznej, jaką 
jest sąd przysięgłych i uchwal ł usunąć sian w y
jątkowy, zm*en a,ąc i  oginanłczaiąc niestety dedych 
catasową kompetenlcyę siądów przysięgłych.

Z arim  .poniżej zarm emy s ę tą zasadniczą 
smisu-'<t—  nech nam wolno będze wskazać na 
•o, te aczkolwiek może została ona wywołana 
stosunkami obecnymi i potrzebą chwil; czyni 
silńy wyłom w dotychczasowych zdobyczach o- 
bywateli pa tem polu.

Wiemy, że znajdą s ę tacy, którzy wskażą na

[DA M ENIEW SKA

Piewca otchłani i turni.
/  (Ciąg dalszy.)

W  dyatogu 9zymona *  Kyncny z  Alethejem, 
w  którym zwiemdedfli się cały sceptycyzm 
'chyitou, dźwięczą stale akcenty iroorazuej pa- 
afrazy jednego z hymnów wedyjsk-di: do „bez- 
tuanietznie obojętnego bnga“  Waruny, który „sio. 
netczny 1 jasny** spogląda ma niedolę świata, Mo- 
hi wtn' esza)l się tu i movyw t  pieśni Farek z G°e- 
.howskręj „Ifigenii**, którą poeta w  tym czasie 
yraek-teićlal — fen właśnie kontrast między Po
godą bóstwa, a caetrpiemiem ziemi.

„O  wielki smurfku nasa!
O wyYia^npan'-1 wszystkiej nasiej siły i
0  w oceanu głąb schodzące z*>ize!“

Umysłofwpść sahyłku, dręczona problemem 
tsftatecznym, >j>lła nietyjko ze zdroju h'nduskiej 
•nądinoiścd Weid, ais sięgała do Zctidiaiwesty j oo 
BShfr. W  jej prym ityw wciskał Kasprowicz nie- 
SyiSko greckie zwątpienie. ale j Schapenhaiuerow- 
s&i ippsyimitzfm. Atethej, mianu swe od prawdy 
wywodzący, wątp’... A ilekroć Cy^enejczyk pro
stuje mnj (‘uchą, dowc d>ząc, iż właśnie śmierć na 
Ooflgocifi zwycięży śmierć, głos Duszy, wygna
nej z ra$u, przyzywający Lucyfera, aapełnia go 
tęjksanj.

niebywały wpuost wzroci przerfepności ma sku
tek wojny Fzauważą, żc osądzeni e przestępców 
przez sąd przysięgłych nastręcza niezm e^n'e 
wielkie trudno!*' ^.naraża na ofiary nrateiyalne 
sędziów-obywateij —  ale jak już m cjednokroune 
mfeliśmy sposobność na tem samem miejscu wska 
zać, ustawa nowa nie pownna być wypływem 
pewnych anormalnych stosu,rków, lecz pownma 
ona obejmować całokształt wszystkich stosunków 
społeczeństwa i zaspokajać / potrzeby tegoż n:e 
tyko  chw Iowo, lecz 1 czyć się z przyszłością. U- 
stawy nie wydaje się iow k m  zasadniczo na krót- 
k pi zec:ąg czasu — ustawa me powinna- się li
czyć czy  to z brak'c-m Sędz ów, ozy nawet prze
ciążeniem ich, jeśli ence zasłużyć na brano , ao- 
brej“ ustawy. Więc chwuowy stan waluty, jej 
przemijająca deprecyacya, połączony z nią wzrost 
cen —  dalej zw  ększona karygodność z ipowpdu 
pozornie małych przestępstw, to wszystko n'e 
wyetareza, by zmieniać, kompetencyę sądów 
przysięgłych 

Dotychczas oprócz pewnych grnp przestępstw 
wyiączn e jurysdykcyi przysięgłych zastrzeżo
nych — odpowiadał przed tym trybunałem każdy, 
kto popełnił zbrodnię, karany na mocy ustawy 
iruajnm ej p'ęc oletniem Utnężienieift, dz:s:ejsza 
znl aina idzie w frm  Kferuuka, że dopiero zbrodn a 
k«',rana 10-ietn'em więzien enu .podpada pod sąd 
przysięgłych.

To nowe ,im'n mum“ zastrzeżone przysięgłym 
jest n e-rrozumiafe i nie dajace się eifezem uspra. 
wiedćwić. . . .

Czy z ogń'ną deprecyacyą wartośc:‘ ma na- 
stąp ć zn-n eiszcn:e odczucia kary? C zy  ktoś, po- 
pełniwszy zbrodpię, za którą wedle wszelkiego 
prawdopodob eństwa tyllto na karę więzienia 
przez 6 lat zasądzony być może —  ma jako oby
watel mniejsze prawa —  hiż może wytrawny 
złoczyńca?

Nie ujmując — i n «  chcąc bynajmniej, ani na 
chwilę uszczuplić zasług naszego sądownetwą, 
które jest dumą siCołeczeństWa —  zapytać należy, 
czy stawanie przed sądem przysięgłych ma być 
premia dla zbrodn' kapitalnych? czyż nie racyo- 
naln ejsze byłoby p^staw ć przed sęddą przy-

W  skargach i żalach tej Dtrsży, nt-ótanei 
trwogą, garnącej się ku Ijobni a'ulegafjące] Złe
mu, skarży sfe dusza eprfici. Tak samo przecież 
słaniała isńę między najwyższą dircbową ekstaz 
z-ą, a zmysłowam użycijin. Tak sarnią welbiła 
askezę (co prawda, może tyllfro estetjicznie) 
i siaczała się w mętne ścieki grzechu. Ten na 
tnspiiem Wzsgónzu, nta kton im dla Kasprowicza la. 
kaifeowały s :ę naczelne, zagadnienia (kosmiczne, 
razgrjTO^ający się drama! me+afizjemy, ikł-ćn- o< 
garnki trzy- św iaT : wdziudlany, łute^ektualnyi 
i  rerlbuo-izirnysławy — zosiiaii uznany za jeenw z 
trajbard tej nieomylnych wcieleń poetyckich nic- 
tyiliko w nasaej Dtesmurzp.. WybJtnft tragiczną 
Uma; Dwórczości Kaspiro-wżcza Jwyiiio^ła go na o- 
wą wyiżyinę saimotną. datefeą i ad wtszysdklego 
świata ctoiistziczaną, z którd równ-; odległość dp 
niebios, jak i do samego dna otchłani i w  jklónrj 
najglębs-ty szJjodh jasnowidzącej rozpaczy prze
pada bez fldha. jak naecz niepotrzebna, r<rzez ko. 
smcvs konniętsi. Gzy warto ż y t  i czy ^arto um- 
nzeć? NJe wiem —■ br^mi AfethejiKwa odpo
wiedź. J

A była to odpowiedź podcnlcnia.

bauanóe Archimedesowego punkiiju oparcia 
w  fej noicy wtcbłiunej — oto była frragedya cza
su. Baw;stm —  i sizata/n Jest p„ękny. ó w  LucJr- 
f-?r, spoglądający ze wzgórza na mękę krzyżową, 
„światło niiiosYcym“  zwań przez duszę rozmiło- 

, wianą, ma w swej genealogii zarówno hamlcff- 
I żującego MWostofiłisjj z ,.Tragi-oznych dziejów

sięglym, który zna' źyd e  ł obecne stosunki kogo^, 
który popełnił przestępstwo wprawdzie mmi-isz*; 
ale wywołane panującynkl obecnie stos jukami? 
czy Kon eczn e trzeba popełn^nić największą I 
najcięższą zbrocnię, by staną*: przed sędzią- oby
watelem?

Pod tym wafclędein nję iboźemy miesieły, 
przyklasnąć nowej ustaw ę —  nfechaj nem wolno* 
będzie iednak wyrazić nadz:oję, że ze zm a.ią par 
nująeych stosunków — an esiona zostanie ustawa 
naturalnie ua korzyść czynmkj społecznego.

ę r . Hermąn Battner.

Z  SALI SĄ D O W E J.
REAKTYW OW ANIE SADÓW PRZYSIĘGŁYCH.

Lw ów , 19 stycznia.

{§ ) Gnoć powoli. w.Łca jednak Lw ów  ao sta>- 
hu praworządnego. Wczoraj rozpoczęły sąoy 
przysięgłych swoje prawidłowe urzędowanie. Zna 
czenie tego faktu przywrócenia praw cziynnikuwi 
obywatcis’ iemu w sądownictwie, pod*kreśt:ł na,sai 
mym wstępie wczorajszej rozprawy przewodni
czący trybunału s. o. iNiewiado.rrSk', poczem sta
wał „na początek1* oskarż uy o rabunek Zygmunt 
Sailezy ( ! )  Klein, syn rytualny Zofii Klein i Józeią 
Stahlhammera. Tłem oskarżenia jes# zajście na 
stępujące:

Dnia 10 Estopada r. 1919 około godziny 8.30
wieczoręTn Srał koto istniejącej jeszcze wówczas 
.cawiaini ,̂ A‘bazia“  Majer Gianc&r, młudy kupiec 
zbożowy z Tomaszowa. Bez wszelkiego :ku temu 
powodu przystąpił d*o niego sieiżant Henryk Niieai 
cow i oskarżony dziś Klein; Nfe-inC w  miał u pasa 
z jednej strony oagnet, a z an g ie j rewolwer. Obaj 
wezwali go, by się z nimi rdat na policyę, co też 
Glapzer bez o portu uczynił. Na rogu ul. Furmań- 
skiej zapytał się go Niemców, czy ma oieniądze, a 
otrzymawszy odpowiedź t/Ożwietdzającą, Łacią- 
gnął go do hotelu ,,A’bazia“ . Tu Niemców zażądaj 
od po^tyeri pokcju. ia gd!y triu ten oświadczył, Ż8 
wszystkie „miMera1** zajęie, prosił, by mu na kit
ka chwil odstąpił portyerówkę, na co fen się zgo
dził. Niemców i‘ Klein zaciągnęli Glanzera do por
ty erówki, gdąje Niemców iprzedtewszystkiem zam 
■tonął ckna od podwórza i drzwi od korytarza, po
czerń Kazał Gtemzierowi pokazać, we ma pieniędzy. 
Glanzer w  strachu wyjął pugilares z IjOO korona
mi, a Niemców natychmiast scb‘ wu? go do kie
szeni. Następnie kazał Glauzerowi podnieść ręce 
dc góry, aby — jak mówił — przekonać się, czy 
nie ma broni. Gdy Glanizer tego uczynić nie chciął, 
wyciągnął (Niemców z torebki rewolwer, ttałado- 
wał go i mierząc w  pierś Glanzera kazał mc po-

dóktora Fanstfiaî  M arfow e^  jak ’1 pokrewnego 
; ajsahydos.owskim iytarom szażana Miltona, któ-
I iy *ni« męczy s'ę, jaiK u Da nta, w  najgłębsEym 
leju piekła, ale nosi je całe w  sercu. Jest, jak

' szatan €ardncci’ego „materią ę spiritiw, ragione 
, e sensu**, ma piękność idyronowskego Lucyieia
I I  „Kaina* i jest w  istocie „aistre tomb« des deug, 
sptencau- int*2il]igente aux teniebres Jetej, ainge 
qoi perw Itaurt sa oolere ind)ompree“ . Jest w  nun 
wszystka ta samo, 00 w  człowieku wąąpiącyro—* 
je®! w n’m nad“=fwsiz îstko piękna Śćeptycj^zmiŁ

To niż wiynik konstrukcyj antropamorficzoel
3 * *

•

Wnjjdzric p » raz w tóry <P« łrftku łatack wl- 
zya Kajupraw’^  na w zgórz: śmiencł. WszelaiKO 
— .na« na Goigoiaw stanie. Wstąpi w pa rac Ho* 
radlą An'to ipa*ir&- Stanie Dusza, z raju w ygn an i 
mfódzy marmuro-wemi (Mumny, fcędy wiesfida, 
minąwazy kwiferaa ogrody. !j ;

A przsdsię ’ — jeist na Golgodfe, AlbowiNn 
J tu jest rrtitajsce nieprawości dała i ducha i stąć 
wyjdzie myśl —  coka, jak bopór, od którego 

jspudrk" gfowa rabbi lobanana. Wfęe na pytaniu 
j Duszy: „Tutaj Giolgata?** cdT?ecre Lncyłefft
i „Tak —  — afibó irajtóól ńie —  Hub raczej m ówię; 
 tak — —  — **

' (C. d. n.)
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MARYSIEŃKA I KOPERii K wyświetlają obecnie
K a j n c w s z y  d r a m a t  d o ń s k i  r  - r / 4 ®  9 P C

w  5  w  d k r c h  a k t a c h  p  t ,  B S J  o i /j m  S S l  c t i e  J

Tajem niczość o s łan ia  czyny szalonego  fanatyka  miłości, a 
dzieje jego  tycia, to przekltofcstwo i bicz d la  w ie lu  kobiet*

-  8539

Z prasy rosyjskiej,
Lw ów , 19. sdywsiia.

ZJAZD KOMUNISTÓW.
Z Moskwy donoszą, ż zjazd pąrtyi komun!. 

Stycznych odłożony został na dzień 6. marca.

M ILICYA W  PETERSBURGU.
Służba bczp eczeństwa w  Petersuureu spo-

wtomie podlnieść ręce w  górę, grożąc mu w  razie 
■przeciwnym zastrzeleniem. Pod wpływom tej 
groźby 01. podniósł : bie ręce, Niemców -obsziłkal 
go dc-kładnie i wyciągnął mu z kieszeni spodni 
6000 koron. Na piośbę jego jednak, że nie ma o 
czem wracać dr. domu i na interwencyę Kleina 
zwrócił miu „litościwie” 600 koron, zabrał rau je
dnak' dokumesty i pugilares. Z reszty pienięday, 
Klein część zabrał. Mi.no k rz y k i który Olanzer 
natychmiast po rabunku podniósł, udało się oby- 
.dwu sprawcom uciec, prZytrzyman , ich jednak 
tej samej jeszcze mccy. Niemcowa od s taw iło  do 
sądu wojskowego, podczas eskortowania jednak 
zdołał zbie-dz i dotychczas nie został ujęty, Klein 
zaś w  śledztwie próbował „robić waryata", co 
tmi się jednak n’e udało, a następnie czyn swój tłu 
macz/ł pijaństwem. ,  i

Rozprawa wczorajsza trwała przez cały dzień 
i zakończyła się o godz. 8 wieczorem werdyktem 
sędiziów przysięgłych, uznającym Kleina winnym 
zbrodni rabunku, poczem trybunał w uwzględnię- i 

. iniu jego degeneracyi i .popełnienia czynu w  stanie 
opilstwa, zasądził go  na dwa i pół roku ciężkiego | 
więzienia, z włączeniem odbytego aresztu śled>- 

-czego.
(Przewodniczył s. o. (Niewiadomski, t\Zarżał 

pprok. Sywadak, brcnił dr. Kor mus.

czy w a iprzeważn!e  ®a barkach kob'ecych. Od 
chwil', gdy nastały silne mrozy n e  wychodzą one 
zupełn e na ulicę, lub też kryją się w  pobbzk ch 
domach. Ulice ośw ecane 'bywają jedynie św ą- 
tłem, jak e pada z karmetrczinych okien. Skutk em 
tego wśród nieprzeniknionych ciemność miasto 
narażone jest na wszelk.ego rodzaju grabieże.

WŚRÓD LASÓ W  —  BEZ DRZEWA.
Z powodu braku opału zamknięto w  Peters

burgu wszystkie fabryki ma przeciąg 10 d n . Osob
na ekspedycya, złożona z  robotnik ó w , wysłana 
została do lasów z  polecen em zaopatrzenia Pe
tersburga w  opał.

W IEŚCI O WOJENNYCH PLANACH MOSKWY.
Utrzymuje się uporczywa wieść, że bolszewi

cy  koncenTują znaczne oddziały wojskowe m- ę- 
dzy Mołodecznem : Orszą. Pr a w dc p od-eforem jest, 
żs w raz- e nowel ofenzywy bolszewików, dążę, 
n:em ich będzie starać się oddz:elić Polskę od Ru- 
muniL

UPADEK M IAST W  SOW. ROSYL
„Ekonom. Żyzn“ psze: Nie należy dz'wić s’ę 

masowemu przesiedhn u się robotników z miasta 
na w ‘eś. Ceny produktów bowiem są tak wysokie, 
że rolotn k nie jest w  starte żyć w  m-eśce. O- 
statnio za funł chleba pfac;ło się 120—200 rubl' za 
funt, masła 2000 do 3000 mb„ a za funt soli 500 
<ło 900 rubli.

Liczba ludności zamieszkującej 40 miast gu- 
bem alnych zmniejszyła s ę  za czas od 1917 do 
1920 r. z 6392.000 na 4,295.000 ludzi, czyi- o 
32.8 prc. W  innych 50 miastach l czba ludności 
spadła z 1 517.000 . na 1 271.000 czyi o 
16.2 prc. W  Petersburgu ubyło 51.5 prc. ludności,

w  Moskwie 44.5 <prc., w  Jarosławiu 43.2 prc., w  
Archangielsku 36.5 prc, w Pskowie 34.2 prc.. w  
Wołogdz.e 43.2 prc., w Woroneżu 322 prc. itd.

NOTA RUMUNII.

Rumuński mnister dla spraw zagranicznych 
Tak* Jonescu wysłnł Cziczer ncwi ladio-telesra- 
ficziną depeszę, w  której zapewnia, l i  Rumunia 
n e ma względem Rosy żadnych zamiarów wo
jennych, lecz przeć wnie, pragnie żyć w zgodzie 
ze swym sasadam', a również nie chce mieszaj 
się w  wewnętrzne sprawy Rosyi,

Ze spraw rusklch-
Lw ów , 19. stycznia, 

NARADY U. S. D R. P. W  WlEDNiU
W  tych dniach odbyło się posiedzeń. e zag-a- 

nicznych grup U. S. D. R. P. Na porządku dzien
nym były straw y: stosunek S. D. do Narodowej 
Rady w Wiedu u, do Rady RepuM k w  Tai nowie, 
stanowisko S. D. w  raz e cudzej zbrojnej Inter, 
wencyi na Ukrainie. Co do udziału S. D. tak w 
Naród. Radzie, jak i Radz e Republki, zagraniczna 
grupa S. D. uważa za nemożlfwe branie udziału 
w  podobnych burżuazyjnych organizacyach. Co 
do zbrojnej interwencyi U. S. D. użyje wszystkich 
s ł i wpływów  przeć wko niej. Odnośne rezoiucya 
będą ogłoszone.

W  SPRAW IE SOCYALTSTYCZNEJ KONFEREN* 
C Y I W  WIEDNIU.

„W pered" -pisze: Dnia 5. stycznia odbyła s'ą 
krótka konfereneya między O. Bauerem, F. Adle. 
rem i Staropolskim, Matiuszenkiem, Gałaganem ł 
Krut em z DOwCdu mającej oabyć srę w  W  edniu 
soc. konterepcyi. Po krótkich wzajemnych Infor- 
macyacb delegącya U. S. D. złożyła na ręce tow. 
Adlera p'smo, w  którem oświadczono, że zagraw 
tiiczna grupa U. S. D. gotowa idst wziąć udział 
w  konferentyl, pom mo, iż n em a do tego uian- 
datu. an: od kongresu ukr. soc. demokraęyi, aid 
od krajowych kcnferencyi.

NARODNY UNIW ERSYTET W  TARNOW IE.

Z inieyatywy kulturalno-oświatowych działa
czy w Tarnów e, z końcem stycznia ma się odbyć 
otwarcie Ukr. naród, uniwersytetu. S ł  nauczy, 
c elskicb Jest dosyć. Plan, jaki ma być przeprow

8
Polska - Armenia - Wschód
'Autoreferat Jana Grzegorzewskiego z wykładu, 

'lnianego przezeń we Iwuwskidn Kol© tUerac, 
dnia 30. grudnia 1920 r.

(Dokończenie).
Gdy % wybuchem wojny powszechnej mężo- 

wt'e aaiufania Orman tureakiclh odmówili żądaniu 
młcdbkurkćw wywołania (powstania w  Armenii 
rctsyriskki] na rzecz Tumcyi. (po w  orlemu lńdrl 
łn-tedg-e^tnyicb i wpływowych międtzy Ormiatniami, 
ftaż od 20. maila 1915 roku, z wyjątkiem Ormian 
STarrfautu i  Smyrny, gdajs tyfflko pnz-edstawicieli 
IutC'igC(ncii więtzTiono, nakapano całą ludność or- 
nfańsika na iprołwincy! wygnać na piuistyn'e arab
skie. 'Wdajcty Trebzondy, Erzerumu, Silwasu, 
Bitlisu, Chairputu. Djarbękiriu, A<}any, pr7y  n:e- 
BaznyCh wyjątkach, zostały opróżurone z  żywiołu 
ormjaójCtTegio i -ograbione z  dpbytkiu prlriz zorga- 
nfcowane z aztnrownn mumłmańsikicłi bandy. Gdy 
Abdul-Ha/mid po^w-aiał oszczędzać kobieity l dzie- 
cf, rząd Ta'.aait beja me znał takiago 'Si1ap'ipu-łu; 
poding neftocyi crm-aAśkidi i nawet nSs-mreekidt, 
asBazęclzcmo tylUro pięfkn c.i îze di^ewiazęta i młod
sze mę-żatfki. aby je rta-troczyć brjremwn), ate 
reuztę z h  b i etami, dhieómi i starciami pędzono 
laik brrany do MezrftcEaimri. Ewakuacją ta wsza
kże była tyli® 7amai'ikowiana rzezią;, jak* się w y 
raża jVŁoipgairv (w  Easai1 stsr łes natiionalitćs- Paris 
1917), W  ksMzib Wekitnefi angietekisj ipodano 
smezegóły o sjj łbaciił dzieci. p;otap:onyicb w  Morzu 
Czarnem i w  Euirac;e, inne m i  setki zginęły 
!w (pł-ctmiłm-laicb (VŁu5"u i. Bitlisu. W drodze dlo w y 
gnania ni-e mogacyim wytrz-yit-ać trudów oedró- 

dizćecioiTi, noabi-tano czaszki: ttad Euirate-m

żandarmi wrzucali do w yM  dziecj iponiżej lait 
L5, a tym z nich. które umiały pływać i w alczyły 
z falami posyłam0 kule w  uipomimtau. Kobiety 
Kręciły zmyoły i  dostawały obłąkam^ (p. spra
wozdanie samarytanki Czerwonego Krzyża nie- 
mjoic/kiego w  broszurze Warand-jamia ,J-’ Arnsanie“ X 
orznb''i'ie na pustyne /rzesze musiały ginąć 
z głodu.

Ch°ć po pefnonam-iu mocarstw centralnych, a 
z nemi i su!l‘an.a nurooki-rr°, c 'ęść wygnańców i 
uchodźców wróciła -do Cyliayi. a()a powyższ-e 
\Wt'i.-;rotne akty kr-wriwrigo tępienia musiały 
zmienić niranek statystyczny todnościi tam °r- 
mianisfrrrtj ćb {ttweicWel i Viu"ul'lrriań.Uke-j wrugóOa 
i powatai’a fcwestya tąf^a sama, Jak w  Póiksoą, 
ma terylio^aclh, połażonych na wschód od Dnie
stru t rź.winy. przetrą, (bianych z  źywjołu ‘ pol
skiego przez 'carat, wońnę, bolszewików i Ukraiń
ców, do ies-fc ozy goidz; Kię w  taUidh warumkach 
•(aistesrwać (Jj i łam program Wflsona o v j z -  

strryganu tosów kraulu, podług wrie^iszp^ci zaU- 
dmiienia. wytwonzicłno| przymusrfm, lub też oprzeć 
Je do sto-mnlkówi, istnie-acydh przed pksUmtri^na- 
cyą i wytrzebielniom. Tymczasem okppacyę kra
ju ipowl łrzorto- Dnancyl, iktójrej wtońska walnzyć 
maszą z tumęteką airmią naicyonaMstyczną Kemala, 
nrie uznającą (frafktatw wersafskt-ago, tudzież 
z oparem liidnoiśoi wriogiej Ormianom j protestin- 
jącej ,zbrio:n̂ 3 niefylko pnzeciw oddan!u im rzą. 
dlów Cyfńcyi mad Sródziemnem morzem, ale na- 
wret iprzeciiw -zamreisizkanm ich -tamże. Jcdmoc^ś- 
nie z if^.widfetyą wolny, z Armenii rosyj-skiej 
ir-iworzyiią izior-tâ a sampisi^a i n-czaleźna t!;pu- 
bii-ka) <o aWilcą w Erywaniu (jako się -rzekło na 
ippciTwfiku togo wiylkfa.du\. pod rządami Rady, pre- 
zyicłowianed przez Chatisana i z na-jważnr-ejszą

okisp-ozyturą dypCWmatyczną w  Panyża pod prezy- 
d:<ncyą NubaJia. Tą  nowa Rzcczpcspoltta, tak 
samo jak poldta. niema jeszcze ostateczne usta- 
'loniyich giranic i tak sarno jak Foltłka, zagTożona 
jest z dw'óoh stron; "amiast Niemców, -mają Or- 
tnianie na karku Muzułmanów turecko-tjrtairsklch 
(»'<e pnofcrgowanych przez Niemców), a miamowi- 
cie kurctyiakich i tur-edkidi. sprzymierzających się 
z tatajrsirm Azerbejdżanam: natomiast od pół
nocy tych samych bo-ls iswików. którzy podają 
ręikę nacyon^liistorn KemaJa. Wspólność przedwni- 
-ków nakaziuje wspólność obrony, ą wspólność po- 
ch.odBenia, wiary i najżywtotniejszyich interesów 
kul^rltnio-efccmomlcznych, stwierdzonych tradrcyą 
rtzń/jową j odwiecznymi wędami, wymagiają śd- 
śleższcgo na przyszłość przymierza.

S*osumki między obu hrdami, polskim I or
miańskim, są bardlzą dawne, sięgające n etylko w  
epokę przodłristcrycz®ej wspólności genetycznej 
szczepu Aryów  azyatyckich z Aryami słowiański
mi, ałe też i w  epo' ę wyodrębniania się plemion 
lechickich ze wspólności słowiańskiej i bezpośre
dnio po niej następującej —■ 'epoki u nas chrobaio- 
klej. I bardzo być może. Iż szczątki starożytnej 
architektury świąt,yniowej odkryte niedawno na 
Wawelu, a uważane za pochodne z Armenii, się
gają właśnie zrębu tych epok tub nawet chrobac- 

i  'kiej, skoro w  VIII. i IX. wieku Armenia już sły
nęła z budownictwa, k’óre wspan;afymi wzorami 
stolicy Ani ohlubił się jej król Sempad II.

Pisarz arabski Mas’udi w  p Iow ie w. X. w  
dziele swojem Kltab at tanbBi, opisując Bosfor I 
zabezpieczenie go od najazdu ludu Ras, tak powia
da: „Rzymianie (ti. Bizau+yjczycy greccy wschow 
dnieigo państwa rzymskiego) zowią ten lud Rusij. 
cqi znaczy „czerwoni” ; wióliu z nich zresztą obeo
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N A D E S Ł A N E .
wyświetla kinoteatr „CH IM ERA* n jwspanla sae i najsilniejsze arcy- 
a i  o io  Urnowe (nadzwyczaj d en erw u je/  Jr mat cyrkowy w 4 a k t )  pt.jes.U! tyiki diii i Hu

INDYJSKI CYRK J A N A  AS
M ed oS c ign in a  wystawa, lnsceniz_cvą, reżyserya I gra 

arcywesoła komsuya p. t. „ W t fO Ł  D tt le W C Z Y N A
-rU & ó w  nie mając.i rdtrnej sobie. — Nadio 

K rnc: rt wy bo n e . g i u c g j  kwartet .

wadzociy, jesi szeroki I obejmuje różnorodny pro- 
i r a m . J i  Kr.“

■

XRÓLESTWO POD W ŁADZĘ HABSBURGÓW.
Wassylko otrzymać m ai od rządu węg'er- 

skiego 30 m i onów dla przeprowadzenia indem.

Centralna szkoła 
wojskowa O. L. K.

Lw ów , 19. stycznia. 
Rożka zem M. S Wojsk, powołany została do 

nizacyi P r z ^ a ^ a c k  ej Ukrainy. W assylko1 żyUa Centralna Szkoła wojskowa GĆbotrrczei Le
gi Kobiet, podzielona- na kursy: 1) goopddair- 
czy, 2) biuralistyk. wojskowe], 3) sanitarny, 4) o- 
światowy, 5; służby łączność". Szkoła ta, której 
burs oficerski trwać będzie 8— 10 mies., pedot- 
cersiki 4— 5, sm tarny 2 lata, uzdolnić ma kobiety 
polskie do fachowej pracy w  zakres e pomocniczej 
służby wojskowej. Na kursy san tarny, oświato
w y  i fruralistyki przyjmuje się z gimnazyalntni,

twierdzi, że m Kop ten win en był rząd mad arski 
Ukrain e za dostawę cukru i zboiża. Wassylko o- 
iirzymać m'ał także ou Habsburgów 70 mil onów 
BOłtta na pcdjęc e rokowań z H^rtym,

Z  D N I A .

POTĘGA RYMU.
l y  pjjtaisa, jaiką mam minę,

Giay ipiis ę̂ /SAyojs wierszyki?.
waisaimi -Jestem spokojny, 

a  iaz.«aem wściekły i dziki.

Wszak temper ̂ .imenit jam polski 
I równylm nigidy tnie będę.

Czat lairni pieszczę sdę z rymem,
A  czasom walę przybłędę.*

A m n ŝŁq weteka db seinca,
T£)'‘- dtago kąsa l jadfci.

Ze dhataiłem pisać satyrę,
A co eno.yk sprotwaiM,

4 (zamiast biadać nad ni&fku,
LJb jyp^ntąicyę mieć zia nic.

Ja piazę o ęhdnydi nóżkach,
W Których jest szczęście bez graifle.

Tiu kiońozę b» tr*vm obawę, 
ża mój rsdafóoir n>znq.śny

Ootów zar' tiioić, że }fcK>t©m 
N a  starość gruby j sprośny,

6-kiJoOwem oonajiradej wykształceniem, pod- 
o f cerski łączności i gospodarczy z 2-kl. Szkuta 
zapewnia uczeń oom wykształcenie bezpłatnie, 
pom!eszczen;e w koszarach, umundurowanie, wurt 
podług normy A ) najwyższej i żołd, ma of cersktm 
kursie podług norm przyjętych w  szkołach pod. 
chorążych, na podoficerskm ,żold żołnierski. Po 
ukończeniu stżktfy, 'śłuchaoziki podlegają ©gra
nom ; otrzjrniują stopień wojskowy, stosownie do 
poczynanych postępów. Wychodzące z kursu o- 
f'cerskieg0 otrzymują szarżę i pobory of cerskie, 
Kandydatki reflektujące na- przyjęce muszą 
przedłożyć metrykę, świadectwo szkolne, świa^ 
dectwo zdrowia', świadectwo moralności, polece. 
n e organizacyi, w  razie n epeluolctności zezwoleń 
nie rodziców, wzgl. opiekuna, mężatki przedłożyć 
muszą zezwoleń e męża, Oprócz tego przedłożyć 
w Pn y kanJydatk’’ na oficerski kurs zobowiązań# 
<ł0 3-letnięj służby wojskowej, a kandydatki na 
podoficerski kurs takież zobow:ązanie na jeden 
rok. Zapisy do Centralnej Szkoły O. L , K. (>dby- 
waj# się cd 15. styczn ą codz:ennie z wyjątkiem 
świąt i iredziel w  Oddziele O.’ L. K. we L w ow lt 
przy ul. Janowskiej 1. 63 od godz. 4—6 popoł.

Rokowania ryskie w martwym punkcie.
Tak informuje prasa angielska.

'Warszawa, 19. stycznia.
(Telef.) (m). Z Londynu nadeszły tu wiado

mość', odnoszące się do rokowań ryskich. „Daily 
Telegraph" zamieść ł informacye, jakoby rokowa- 
n>a rysk'e m ały utknąć na martwym punkcie. 
Stało się tn podobno z tej przyczyny, że deiega- 
cya sowiecka miała zażądać, aoy w traktacie po

kojowym zamieszczona1 Była klauzula, w<\ne 
której Polska mogłaby w  razie ewentualnego ze
rwań a traktatu pokojowego podjąć kroki wojem, 
ne dopiero po upływie 6 tygodn'. Deieg. polska 
odrzuciła to żądana* motywując to tern, ie  umiesz 
czenie podobnej klauzuli zdałoby Polskę na łaskę 
sowetów.

O sparaliżowania wrogich Polsce
manewrów giełdowych

stara  S*ę za granicą min. Steczkowski.

Nrtuio.

Warszawa. 19 stycznia. 
(Telef.) (.ti) Ze sfer zbliżonych do ministeryum 

skarbu informują, że min. Steczkowski natych
miast po objęciu urzęd wania objął za granicą ak- 
oyę, mającą na celu sparaliżowania wrogich dla

Polski manewrów walutowych, odnoszących1 s\  
do obn:żema kursu marki polskiej. Wobec tego- je 
dnak, że akcya ta jest skomplikowana i wymaga 
dłuższego czasu, nią w yd k  ten trzeba będzie po> 
czekać.

kie przylgnęło dio pafistwa rzymsMeigo (jako bę
dący na żołdzie w  g w ardyi cesarskiej w  Konstan
tynopolu), podobnie jak Ormianie i Burgarzy, bę
dący latoroślą sł ,w!ańslką“ .

Gdy tenże piśarz w  innem dziele swojem 
0Ró’ ainU złota) podaje plemię Ludgana (tj. Le
chów) za na p o tę żn ie js z y  wśród o~ ,rych Rusów, a 
my w  badaniu naszem uzna jen y  Rusów czarno
morskich m  Lechittów o włosach rusych, czcicieli 
kultu Rusałek., tj. ujialistycznego kultu w  d y  i '0 - 
gn'a czerwor.6gO, tedy id i uo rozumieć nalleży za 
owych Rusów, służących w  gwardyi bizantyj
skiej wraz z Ormianami.

Inny zaiś pisarz arabski BeNdhort podaję wfa»- 
domc*ść, że Chał f Marwan w  rofcu 736 w  wypra
wie swojej przez Kaukaz uderzył na Sl /wian w  
posiadłościach chazar-Skith, a upiowadziwszy 20 
tysięcy ich rodz n, os edHil je w  Kachętyt, styka
jącej się z ludnością ormiańska W  tych słowiań
skich jeńcach-osaidiniikach nemiecki badacz Mar- 
ąuari: widzi W ętyczó x  przydnieprzańśkięh, któ
rzy -podlig rusfueg i Nestora byli Lechami.

Bezpośrednia zaś do Pdlski emigracya Or
mian rozpoczęła się w XI, XIII. i X(V. witkach, 
Po jupadikiu ich państw Wielkiej i iMale! Ai menii 1 
trwała do ty. XVII w  większych zrzeszeniach, a 
J później sporadycznie osiadając w  36 m^ejscowo- 
ścjch , mając własne kcócioły, zastępy własnych 
kapłanów i różnymi czasy własne dyecezye z bi- 
sk trpatni w  Jazłowcu, Kamieńcu, Lwow ie i Mohy- 
lowłe. W  większych zrzeszeniach, gdzie tworzyli 
własne gminy, łrządzili się własnym słatutem i 
wfasnem sąidiow rwetwem, jak w  Kandeńcu ł Lv,o- 
wia.

Rycerstwo ich bierze udział w  w y p ra w ie  
warneńs' i ej w chronię chrześc jaństwa i czanno- 
morsko-wschedniej p  lfty.k4 pclskiei walczy podi 
Grunwaldem w  obronie Bałtyku i Folsiki ’0 d Krzyr

żaków, wieszcze pod szta-ndare-m Sobieskiego pod 
Wiedn:em, broniąc z Polska cywilizacyi .Zachodu. 
Inteiligencya nar diP tego dostorczyła Pokce nieu- 
pTraszcnych a zręcznych przewodników i rzeczni
ków iprzy Trynitarzach do wykupu jeńców poł- 
skioh a niewól’ tatarskiej i tureckiej, poselstwom, 
konsulatom i kancela-yauł kanderskim — całe w 
ciąigu wieków zastępy ©miejętnych dragomanów— 
tłumaczy lufo nawet wprost p- srów do państw 
wschodnich; oratorstwu naszemu dała zlotoustych 
mówców biskupów, a literaturze o nowych często 
walorach szereg pisarzy powszechnie znanych.

Jak ziemianie ormiańscy krzepką i rachunko
wą gospodarką swoją wzmocnili rodzimy żywioł 
nasz ziemiański na kresach wschodnich, tok też 
mieszczan ,e ich —  miejski w  głównych środowi
skach tychże kresów. Przemysłowcy ich i ręko
dzielnicy wprowadzili nowo tu walory wytwór
czości, zwłaszcza safianowego skórnie twa i pa
sów słuckich; wireszcie knpiectwo położyło u’ espo 
żyte zasługi zarówno w  handlu wewnętrznym, 
jak jeszcze bardziej zewnętrznym, wierne odwie
cznej swej misy! pośrednictwa między Wschodem 
i Zachodem, prztez Polsbę i przeważnie dOa Po l
ski. Doniosłość Armenii, rolę jea na Wschodź5 e i 
żywotność niezłomnego żywiołu ormiańskiego rc> 
zumiano i oceniano u nas należycie i dawano w y
raz odlf twiedni w  przj wilejach królów. Zacaem 
Sobieski tworzy plliart i przedsiębierze zabiegi ku 
odbudowaniu’ Armenii, jako jedynego państwa 
chrześcijańskiego na Wschodzie, jako sojusznika 
i sprzymierzeńca naszego. Zabiegi czyni ne były 
dwu Irctnie, raz przed 1683 r., w porozumieniu z 
Jakóbem z Dż ulfy, patryarcha eczruiadzyńsklm, 
przerwane wyprawą wiedeńską I powtórnie w  r. 
1696, kiedy z tym planem wysłał Szymona Bećro- 
sowicza do Nehabieda, patryarchy rów neż ecz- 
miadzyńskiego. Dla przygotowania cJkcyi miało

nastąpić ściślejsze połączenie Kościoła gregoryaA 
i skiego z rzymskim i wyszkoleń ia propagandy, <*lą 
której zamierzało się założyć redzaj instytutu 
orycmtalnego wr^iz z drukarnią w  Maryampolii 
nad Dniestrem, ówczesnych dobrach pi^yjacidą 
królewskiego hetmana Jabłonowskiego. Rychła 
śmierć króla unicestwiła te zabiegi. '(Odnośną! 
ikoresp ndencyę króla, jakoteż wcześniejsze i pó
źniejsze korespondencja patryarebów or.miań- 
skich i szachów perskich z królami polskimi ogło
simy w  dalszych tomach wydawali ego przez t w  
szą stacyę .wschodnią Roczn ika oryentałlstydz- •

Ody myśl wielkiego królą, choć na Inn y  dro
dze i inny.ni śród! Srm staje się ciałem, gdy idea 
przewodnia wcielenia tego — rozwarcie p£uc od
dechu naszego na Wschód a OrmiiancMn na Za
chód, nietylko pozostała tą samą, iecz się znaczni® 
pogłębia .nowerni potrzebami, imperatyw koniecz
ności nakazuję Polsce i Armenii, aby same społe
czeństwa obu tych krajów i narodow wzięły u- 
dział w  pracy nad wynikami i .zadaniami owego 
wcielenia. Dla ułatwienia tych zadań zarwązalo s i ę  
teraz towarzystwo polsko-ormiańskie. Godzeni 
uwagi jest kieńunek! tery.t!oryalłiiy, w  którym się 
rozwijała ł centralizowała ktoboizacya wycbodż- 
twa ormiańskiego w Polsce —  porzecze Dniestr® 
ku Rusi czerwónej i jej stoliay we Lwowie, jakby 
to był refleks owych czerwonych Rusów Jedlic
kich nad Bosforem pisarza arabskiego: najbliższy 
to szlak dla stosewków obustronnych. Więc też po
wstało i ma siedlisko swoje nowe towarzystwa 
w e Lwowie Rusi czerwonej pod hasłem wiarj" I  
przekonania o jasnej O, muzdowo-ewyc lęskiiej 
przyszłości obu narodów, imającej p t y r y ć  wzaje
mnie obustronne .pasywa bilansu naszego d-ię,jy> 
wego 1 matery-alnego.
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EKONOMISTA

■  x v  c a ł o ś c i  n —

wydala wledirym numerze Jedynce

.GAZETA WIECZORNA
z  d n .  1 6 - g o  s t y c z n i a .

3 utah w iiiasitii il. Sikała I. — Cena s> M
P r e d r a m  B r i a n d a .

P»ryż, 18 stycznia. J  Niemcy;
(P A T .) iBriand przedstawił swuje naw® 3 głó- 2) śJsfe, plrozurateiia z  aliantami;

*F6e W j tyczne su ej polityki: i 3) otrzymania pcłftyczaego presdgeu Fran.
1) bezwaTuaKOnr-j spełnienie traktatu przez cyl na koanyn. -ncśa Europy.

N A D E S Ł A N E *

t  «zyb> iim  i ładncu nismem, p is ą c ego  b ieg le  na ma
szynie, Obznajomionojjo dokł dnie ic sprawami hip^tecz 
ncmi. poszukuje K O N C E R N  N AFiT l W Y  .D Ą B R O W A ‘  

Lwów, Kra [ickich 1. 13 a.
Zgłoszenia pisemne z  i '  eiorysc.n, odpisami św ia

dectw  i zapodaniem warunków nadesłać należy od dni* 
2 i-g o  do  3 l*g3  styczn ia  b. r. 8601

M ilio n  m arek  w  p ersp ek tyw ie  
W  sinym  dym ku z  ppp ia ro ! a,
Lecz na m ilion tniek «P -  mus* 8645
Lub .Faraon * wytrząś trzosa !

Potem  pakiet za pakietem  
C tw órz  i przeb iera ! składnie,
W  jednym  z  nich, ja k  g d y b y  «r bajce, 
.M ilio n ó w k ę *  znajdziesz: na d n ie !

TABRfKA TUTEK I BIBIjfcpK , PRIMUS" 
W S  L W O W IE , "JL. N A  BAJKACH  L  11 .

Naftowego__
obznaiomioaegu z małe yał^uii technicznymi 

poszukujeKoncern nallowy .1..
Lwów —  Krasickich 18 a.

' R eflektu je sie tylko na rntynowane s iły  fachowe 
■ praktyką. — Zgłoszen ia  ze świadectwami w go
ścinach urzęd >wych. 8632

N A  B A L E  i
SZPILKI I KORNY D l  Y2.CSO W  
Ok YGINALNE P. RYSKBs :VZC3Y  

D O STAR C ZA  D A O O U J R Y A

H-fa LESZKA SLAD9WSKIESP
L W Ó  M t H O TEL S E O a G P A )  8272

K R O N IK A .
środa, 19 stycznia o gad z. 7 wieczór „Jaś i 

Małgosia", opera (wznowienie).
Czwartek, 20 stycznia o godz. 7 wieczór „Jaś 

f Małgosia’1, opera.

Z  żyda towarzyskiego. Wczora, o godz. 12 w 
południe odbyt się w  Ba zyilice archlka tedralnej "ve 
Ł w o w r  śJtsb oórki znanego przemysłowca i pre

zesa Izby h a r fow e j dr. Henryka Bacsewskiego i 
Gabryeh ze Zgórskich, panny Heleny Baczewskicj 
z p. Mikołajem Kr-juckim Po ukończonej ceremo
nii ślubnej 'odbierała młoda para ze strony licznie 
zebranych w  kościdłe przyitadół i znajomych mnó
stwie życzeń, które były wyrazem szczerej symipa 
tyi, osaczającej snaną i cenioną w  mieście naszem 
rodzinę.

(k) „Wpefed*1 zawla zony. Wczoraj w połu
dnic władzte zawiesiły wydawnictwo .,Wperedti“ . 
Jak nas Mbrmują % wiarygodnego źródła, wyda w  
cy  „Wperedu11 postanowić tytgodm'k „Zemia i 
W oła’* przemienić na pismo codzienne, które w  
aupeliKdci zastąpiłoby ,,Wpered’“ . W  tej sprawie 
dziś ma wpłynąć odpowiednie pt ano do Dyrekcyi 
poiicyi.

(b) W  niepewne ręcs, a miatrw-icie w ręce 
Franciszka Czuczkiewicza, zam. przy ul. Sarmlaft- 
skiefo 3, złożył p. Włodzimierz Drzewicki ze Sta
nisławowa 70.000 mfc. 3 konto zakupu a zboża, któ
rego Caucżkiewicz podjął się dostarczyć. Ody w 
umówionym terminie CzucHriewicz zboża. nie do
starczył, zaurgowal p. Drzewicki, na co w  odpo
wiedzi otrzymał zwrot 50.000 mik. Odzie Cz/uczkic 
wicz pedziaf resztę, tj. 20.0CG mk.. tego nie umie 
wyfttómaczyć. Sprawę skierowano na drogę są
downą.

(b) Palto saj*so zginęło. Tak twierdzi Klemens 
Wychopin, służący w  „Prasie*1, podejrzany o Kra
dzież palta na szkodę dyre.i+OTa „Prasy11 p. Hała- 
cińskiego. Ponieważ jednak szafa, w  której wi
siało palt© była rozbita, co wyklucza, aby palto 
samo się uffrłniło, a dozorca domu poświadcza, ie  
Wychopin brał krytycznego dnia klucze od biura, 
wobec teg0 poKoya, celem dania mu możności 
przypomnienia sobie, w  jakich oMiczrościach pal- 
*o znikło, zamknęła go w  aresztach.

Zgubiono wcfzQraj pęk kluczy w  dred ze z id. 
Król. Jadwigi do sądfu przy ul. Kazimierzowskiej. 
Uczciwy znalazca. raczy oddać za wyrnaigrudze- 
niiem w  ^edakcyi „Gazety Wieczoru ej"

—O*—«•

INWALIDOM, kalekom 1 cierpiącym na nogi
poleca aię Pierwj*<vrxR ' -ly T  l : ! , ł  oh.iwia ortopedycznego 
L. N o w p ja d * * ,  L w ó w ,  S l e w w h l a g i  6. naprzeciw 
glówaej peicty; L i t u *  polecenia i świmaeclwt F T, Le-

kwsyipecyiliaUii. 2138J

L E K A R Z  C H O R O B  J A M Y  U S T N E J  

iłr, HiNPYK BERGER 
I  D E N T Y 3 T A - T E C H N I H

BERNARP BERGER mi
L W Ó W  — u l i c a  L e g i o n ó w  l i c z b a  7.

R u r c a  e i e ł n y  I w w k l e ] .
Lwów, 18 stycznia.

W ^ 3 u S i  m a r k s w a *
m Akcye bankow a o  »ztukq 1„— la s icupeaaw ot*

ży j yro.
Wart. Ostst 

• Win!* dywtA m ę  E*w< Zr****-,
K a c  a *  f

Bsn«. ake. rw iąikowy ,
IV V  em. 400 30 420’ -  — — —

Bank dyskJi.t wy 400 — 45 — *— —
Bank hipotecssy tralia 400 33 C90 — —  •—  —  —
Bank hipot. zemalny 400 24 340*— —* — —
Bank Malspolski 400 32 6 >"— —  — — *—1
Bank (Sowazech. kredyt 200 1J 215-— . — -
Bank przemysłowy 400 40 ^SO’—
Bank śiómski ' a « i  aralie. 400 30 740*— 7C0*—  750--

1L Akcye j o  j a r u  tiandi ayjreh I przemysł « y y : l t
To w. e':e. braw- lwew. 600 
Tow. ake. Ckodorów 200 
Ta w. ake. iabr. kari 200 
„C.rr.ielów* fahr. poreoL 14.8 
Iab r. cementu .Portland

Szczakowa* 00
Tew. ake. .G a licy* ' 400
Tow. ake. Gafota 100
Tow. alce. Górka 200
.Oikoa*. za L r r j  drz. 1428 
Warsz. Stca ake. budowy 

t Parowozów* 714
Pi-zet 714
• Pocisk* Zakł. amutic. 530 
Polaka „nfta 733
Polakie Taw. handlowe 2̂ .0 
Tow. rkc. Rnkr-awa 200
Zakłady elektr. .Siersza* 200 
CuL Za ki. ^ ó iS i e r s z a  200 
Taw. ake. ZieieuiewAi 200

60

30
03

40

2J
22

09

00

33
40
8

33

8033'—
4175-—  4230-— 4225 — 
4 'i 50 — 4u5G — 4630'—  
5200'—  S300-— 5230 —

30000-—  — —
5’ 50*—  —
750(3' -  _

4353*—  4433'—4400'—
1900*— —
3ł 75 '—  340 > — 4200-— 
370 J*— 3910— 3300 — 
1 50*— 1550--1525’—  
4 3 JO*— —
950 3'— —
6533*—
9303*— —

94*50 
9 8 -  
90* — 
91-50 
9 *— 
9 5 -  

102* -  

t ł  — 
t-7'50

9ll*5(3 
100'— 
92*—  
93*50 

101* — 
9 7 *-  

104 —  
9ó — 
99*50

biai)
95*—
87*—

84*-
88* -

8 7 *-
8 7 -
93’ -
92*—
9 4 -
89‘ —
8 9 -

L lity  zastawna za  sto m arsk  (bez mpsna (d a jyu ) 
Bank małopolski (fia t aa  4 ip i l p r s  
Bank hip. gal. 4 i, p*i pra.
Bank hip. gal. 4 prs.
Bank hip. zemeL 4 i pał - r t »
Polski ba.nkkr. 4 i pół 
Polski bsnk kr. 4 pri.
Tow. krt_U, (jak ziem. 4 i a A  srał 
Tow. kfed. £01. ziem. 4 irw 
Bank lued. ziem. 4 i pół prs.

O b lig i i i  430 m arsk  C'.aj kujassa 
k o m u . banka kra* 4 i poł pra. 93*—
Koman. Baako. kraj. 4 jro. 85'—
Koleją lokal. Banka kraj. '  v x  8 . —
Poiyezko kraj. jalic. z r. 1893, t  srs. Su* —
Pożyczka kraj. gatc. z r. 1934, 4pre. 85' —
Pożyczka kraj. galie. zr. 1935, 4 prs. 85*—
Poż. kraj. g a l z r. 19v>3 4 ora. ( « « ! ■ )  88'—
Poż. kraj. a r. 1913 4 i pół ars. 93'—
Poż. kraj. s & 1914 4 i pół ?rs. 92 —
Pożyczki m. Lwowa z r. 1896 4 prac. 87' —
Pożyczki m. Lwowa z  r. 1(909 4 proc. 87' —
Po i^ v ik i m. Lwowa z r. 1911 4 proc. 87’—

V. Waluty.
Ruble carskie po 130 r!>.

.  . p o  530 rb.

. ,  drobna

. dumalr^e pa 1(300 rb.

.  , po 250
Karbowańce po 1000 
Grzywny po 50J i wyżej i 
1 fr>nk francuski 
1 franlc szwajcarski 
1 L  S  er n ,
< dolar amerykański 
1 dolar kanadyjski 
Marki meacueckio (oo  lOOuj 

.  a tpo 100)

.  .  (drobne)
Lei rumuńskie po 500 
.  „  u .  one

' iry włoskie 
czeJcie korony
Kcrony austr. niam. stemplowano 
Franki belgijskie 
Korony szwedzkie 
Korony du akie 
Korony norweskie 
itarki fińskie 

Floreny hoiendcnkie

Na Lendyn 
Paryż 
Zuryeb 
Pr*?"?
Wio eó 
Berlin 
Now y Jork 
Meuyo!ao 
Buka- szt 
Bruksi-la 
t*a >enijaęs 
Fin an lya 
H ola . dya 
Szwecya
Norwegi*

VI. Dewizy.

580-- 520*-
5t3*— 580*- W —
333*- 420*— __> _
1 05*- 125 — — *—
8j  — 105*-

5 * - Ł — — m
8*— l f -

52 50 55-53
178 - 141-50 — *W

S lfJ *— 339 > —
7 6 3 - 89J — __W
630 - 683-—

12.0 - 1 3 ^  — ...l.a
l l o O - 1 50*—
1 0 5 3 - U53*—
1200‘— lo25*—
z 103*— 1225 - _e^_

29 — 3 1 * - M*W«
1( 53— 1165*- • U
1 2 3*- 130— — •a-wa
55 — 58-50 s .

4 7 ) '- 19 3 —
1 1 9 - 1 5 a -
143*— 155*-

22*— 25*—
2 74*- : w -

3190*— 3390*—
52 53 5 >*50 — W

1_8 - 141 10
10S0-- 1! 6 6 — 1 ; -
I 2 > - 133 -

12 >3— 13 0f—
7i0*— 893 — W . '-
2.9*— 3 1 —

1209*— 1325*-
55'— 5850 -•-W

119*— 139*— r
42 — 2 5 - — 1*—

2 7 4 *- 2Lb*—
179*— 193*—
1 4 5 - T 55*—
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VII Rata bankowa.
Stopa eskontowa P. K- K. P. 6°/ł

W ia ia m o śc i giełdowe.
Lwów, 18 stycznia.

Ruch na giełdzie dzisiejszej był słabszy 
W walut ch obrotów nte było, w ucyach  banko 
wych mułe transaKcye w akcyach Ziem, Banki 
kredyt, po 750.

W akcy ch przemysłowych ruch oźywiom
Polskie Tow. Handlowe z począt'.oweg. 

kursu 1525'—  spadło na 1475*— i poprawiło się 
na 1500’— .

Pociski g  początkowego kursu 3200'—  e» 
wansowały na 3375 ’ —.

Chodorów 2 4225'— obniżył się na 4200*
Płacona za Schón \ 920-)’— , Knrty 4600'— . 

P  rowozy 4400'— , Polska nafta 3800*— , Ćmie
lów 5250’— .

Impex 823’—  d i 850’— .
Brak wiadomości z Warszawy J Krakowa 

Z powodu przerwy lin i telefonicznej wpłynął u- 
jemnie na ru h giełdowy.

Tendencyj w walutach i akoyoch chwiejna, 
usposobień e r e i  rwowano.

Z wczorajszej lwuws'< ej giełdy nleofi- 
cyałnej.

Lwów, 19 stycznia.
Na wczorajsze] giełdzie lwowskiej nieofi- 

eyaine] zauważyć się dato ciekawe zjawisko. 
M aijowfcie już od przedwczoraj wiec ór poczę 
ty się kursa na czarnej giełdzie chwiać. Stai 
ten trwał aż do g. 11 dnia wczorajszego. Okało 
południa okazała się nawet pewna tendeneye 
tw y ik o ia . Lecz nag e między godz. 3 — 5 nastą 
pił wielki krach. Kursy wszystkich walut spadły 
w niesłychany sposób. I tak nap z kła I doi ry 
notw ano ICO n k. niże' ra iednej sztuce. W sto- 
enrtKi) do -tej zniżld upadł rówoiai <kurs wszyst
kich innych monet. Zntóka zaznaczyła się również 
w  srebrze i iw zlocie. I tak srebro spadło a 3, złoto 
M .  o '2  mańki.

Przyczyna krachu nieznana. — Krążę popio
łki, Iż Jeden sz pokętnych „bankie;Vw“  został are
sztowany. N-ektórzy utrzymują, iż spodziewano 
Się wielkiej otbławy poflicyinej i dlatego starano się 
walut zagranicznych jak najspieszniej p -zbyć, 

iWi*etzorem .niędzjy godz. 6— 7 nastąpiła pe
wna poprawa, Atasów. Dolary poszły w  górę o  50 
punktów, itaik iż notowano je pu 900 mik. Takie i 
marlrt niemieckie 'oraz mne waluty p 'szły  nieco w 
kórd

G ltŁD A  W ARSZAW SKA.
Warszawa, 19. styczmia. 

fTele f.) Cm). Ogólne osłab enie cechowało 
f t łd ę  wczorajsza w  Warszawie. Akcye bankowe 
surzy małych obrotach, notowane mżej. 'Listy za
stawne ziemskd przy dużych obrotach podniosły 
s ę  w  kursie. To samo odnosi się do 1 stów zastaw 
nycb miejsk ch. Rublami obroty znaczne przy 
wyższych kursach.

KURS MARKI P O LS K IE !
Gdańsk, 18 stycznia. 

tfPAT.) Kurs manM pdbtkiej wynosił dziś na 
giełdzie tutejszej za go‘ ówkę 7 i trzy czwarte do 
7 i Jedna ósma, wypłaty na Warszawę 6 i trzty 
czwarte do 6 i siedm ósmych,

Z targu lwowskiego.
Lwów, 19 stycznia.

Ca) Dzierf wczorajszy na targa h lwow
skich upłynął pod znakiem ujadania się konsu- 
me >tów z przekupniami nie chcącymi sprzed,i. 
wać pndług taryfy. Dzięki o' ecr>ości kontrolorói' 
taryfowych, publiczność nabrał i odwagi i przv 
transakcyach wzyw ła Ich Lterweneyi, i w mniej
szym ju i stopnu p zepłacała towar. Ale mim 
to bardzo wiele jeszcze ludzi płaciło za artyku
ły spożywcze ho^endalne sumy.

Z powodu przeprowad o le j kontroli, zni
kły Z targu następujące art kuy:  jabł a, cebula, 
ziemniaki i mąka w „baniakac i“ . Zniżkę cen o- 
kazały jaja, które wczoraj można było nabyć po 
10 marek.

Za mleko o ile nU» oodpadfo przymusowej

^ysprzedaży, płacono wczoraj 30 Mk, za litr, 
przymusowej sp zedaży 22 mk. Za litr śr.iie- 

ny kwaśnej płurono 80 Mk., za kilo masła 
iOó Mk., za kilo sera 100 M*., U krupiarek pła- 
ono za kilo ryżu 100 Mk., za kilo grysiku 
iszennego 130 M k., z  a l it - ,  kaszy hreczanei 
10 Mk., za li:r mamiłygl 45 Mk. W „pasku1
łacefno za kilo kiałego cukru 250 Mk., ta ki'o

cołtego cukru 200 Mk., za kiło białej mąki
20 Mk. Za kilo buraków płacono na Rynku 

)d 8— 12 Mk., za k io  marchwi od 8— 12 Mk.. 
ależnie od gatunku, za kilo kapusty kiszonej 

25-°-30 Mk. za litr fasoli drob.iej 25—30 Mk., 
:a kilo fasoli grubszej 35— 40 Mk., za małą 
rłówkę kapusty 10— 15 Mk., za dużą głowę
20- -30 Mk., za główkę kalarepy 15— 20 Mk., za 
iówkę kielu 20— 25 Mk., za kilo suszonych ł !  - 
vek płacono 130- 150 Mk., za 1 cytrynę 5 —8 
Mk., za wiązkę drzewa 25 Mk.

Echa niedoszłego imrdu 
przy ul. Łyczakowskiej.

Lwów, 19 stycznia.

(k> Śledztwo w sprawie wykrycia sprawców 
niedoszłego morderstwa przy u'. Łyczakowskiej 

dokonanego tam rabunku toczy się dalej pod 
prężystem kierownictwem r dcy policyi fcukom- 
k ego. Wczoraj sędzsa śledczy Wit< szyński od- 
yt dłuższą k; nf re cyę z radcą Łukomskim. 

3 'eJ z tw o  jest prowadzone w k lku. kierunkach i 
■ast nadz'eja, i ę  sprawcy dostaną się w ręce 
sprawiedliwości.

DonLs en e wczorajsze Jednego z wieczor
nych pism, jukoby jeden z uczestników niedo
szłego mordu został aresz owany, mija się z pra
wd j. Aresztowano wprawc'zie niejakiego Jana 
\rupińskiego, który kręcił się w poniedziałek w 
kamieni y przy ul. Mochnackiego I. 8, szukając 
służącej i żyniera Witkowskiego, tam wcale nie 
mieszkającego, ale aresztowanie to nie ma nic 
wspólnego z mord m.

Ofiara mordu L iz ’ rmanowa‘ nie została 
wcale do szpitala ''przewieziono, pozostaje ciągle 
w domowem leczeń u i jest przytomna, z czego 
wynika, że żad ne jej rany w głowę obcasami 
rzewików bandy ów, nie są bardzo niebezpie

czne.
Z różnych szczegółów na ścla rabusiów do 

mieszka i a stwierdzić należy jeszcze to, że słu 
żąca H. Szaradowskanie zost ła zgwałcona przez 
jednego z napastników. Ten jedynie usiłował na 
niej dopełnić gwałtu, rle Szaradowska dz ęki 
swej sile fizycznej zdołała uwolnić się z rąk 
bandsty.

Wreszcie podnieść należy, że nad rodziną 
Lizermanów zawisło jakieś fatum. Oto przed 
Iwoma laty do mieszkania Lizermanów zakradli 
się dwaj złodzieje. Będący wówczas w mieszka- 
iu Lizerman tak przestraszył się o uu włamywa
zy, że dostał ataku apoplektycznego i zmarł na 

udar serca . Obecnie na jego żonie bandyci usi
łowali dokonać mordu.

Z sądu wojskowego.
Lwów, 19 stycznia.

5 lat w ’ęzlenia za dezercyę.
(b ) Przed trybunałem, pod przewodnictwem 

mjru dr* St mpfla, stanął weroraj uł. 14 p. ul. 
J zef Zarzycki, oskarżony o zbrodnię 2-krotnej 
dezercyi. Po przeprowadzonej rozprawie skazano
go na 5 l a t  w i ę z i e n i a .  Oskarżał kpt. dr.
B irth, bronił adw. dr. Stahl.

•  • «

(b ) Przed rybunałem pod przewodnictwem 
mjra dr. Proroka, stsnął wczoraj szer. 4 p. strz. 
<o mych, Piotr Kuiiow, oskarżony o zbrodnię 
d zercyi i sfałszowania dokumentu podróży. 
S*aza o go na 4 miesiące więzienia.

Ten sam trybunał skazał szer. Jakóba Mi- 
luszkę za dezercyę na 3 miesiące więzienia. 

Obu oskarżał kpt. Muller, bronił ppor. dr. 
Ehrlich.

ii w a

(b ) Trybunał pod przewodnictwem mjra 
dra Orskiego, skazał wczoraj szer. Józefa Prze- 
tockiego z 47 pp., za samowolne wydalenie się, 
na 3 miesiące więzienia, szer. Tomasza Magda

z 48 pD.f za dezercyę na 2 miesiące, szer. Mi" 
chała Bednarza z 12 p. a. c. na 6 tygodni ara* 
iztu, szer. Ja ta Serafina z 52 pp., za samowol 
ne oddalenie się i pozbycie przedmiotów słu* 
ŻDowych wartości 4500 Mk. na 1 miesiąc i szer. 
Andrzeja Suzdeja z kol. epi i. 105 we Lwowie, 
z\ kradzież 2 par spodni na 6 tyg. aresztu. 
\Vszystkich oskarżał po., a r  Schlaffenb&g, b rj* 
nił kpt. dr. Zabiegły.

O niestawienie się do poborifc
(b ) Przed sądem wojskowym, pod przewo* 

dnictwem kpt. dr. Sen ssora, odbyła się wczoraj 
r-zprawa, przeciwko cyw. Mikołajowi Musiałow- 
skiemu, Wasylowi Żo! ńskiemu, Mikołajowi Wę
grzynowskiemu i Józefowi Topczarkowi, oskarżo* 
nym o niestawienie się do poboru, na skutek 
ogłoszonej mob lizacyi w lipcu 1920 r. z §  4 
ust. z 28 czerwca 1890 r. Sąd po przfiprowa* 
dzeniu rozrrawy, uz eł się niewłaściwym, a ta 
z tego powodu, iż powyższa ustawa będąco no- 
we ą do wojskowego kodeksu karnego, prze* 

prowadzenie ?a.tokowania w sądzie wojskowe
go niezn. kodeksu karnego, została zniesiona. 
Przeciwko temu wyrokowi, prok. zgłosił zażale
nie nieważności, chcąc wywołać zasadniczą de* 
cyzyę Najwyższego sądu wojskowego.

)) OGŁOSZENIA
PCStD Y IPRAC3 ]

I.i-eligentna osoba prszukuje posady do zu-z^dd domu 
znająca s ą  n . kuebni i gospodarstwie. W iadomość.
S a ska, G lin:ańfka 6, II. p. 8638

I MIŁSZKAN1A, L3KALS, SXLIi>/ 1
P oszu ku je  dwu umeb.owaoych pokoi, kuchnią 

ewentualnie też jodnego urządzonego pokoju z  ku
chnią za wynagrodzeniem  w  prowiantach- Wiadomość 
u adwokata Som^rsl^na, ul. Hetmańska 24. 8652

§ KUPKO, SPRZEDAŻ, ZAMIANA |
K ap e lu sze  i woale żatobne, modne i tanio poleca 14* 

Topolnicka, Kopernika 1, nad apteką Mikolascha. 83l2

S p rzedam  skrzypce okazyjnie. Sapiehy 49, II. p, na
lewo od 3 do 6. 8Ó63

K apu je  pow ieśc i polskie, francuzids, niemieekie ora*
kąią^ozbiory „Lektor* Mikołaja 23. 19091

Kasa Wertheimowska (oryg.) Nr. 3, do sprzedania.
Biuro Brueka, Kościuszki 2. 8653

P łu g i m o to ro w e , parowe Lokomobile, M otory —  po
leca „P ilo t*, Lw ów , Batorego 4.

D o  Sprzedania kamienica dwupiętrowa z  ogródkiem  
pełny komiort. D rm 1 handlowy. Lw ów , ulica Wyapiaft* 
akiego 6, od 2— 4. 8679

I R G Z M A T H ]
Asy!ten t kliniki chorób ikórnyeh i weneryezn. Dr. Zdzi

sław Kctlers, powrócił i ordynuje od g. 2— 4, Jabło
nowskich 2. 8585

K apelusze futrzane, filcowe, aksamitna —  przerabia 
m odni: i tanio. M. Topolnicka, Kopernika 1. 6314

w  zw ią zk n  z kilkakrotnie }u i danemi ogłoszeniami, 
oświadczamy dziś Znowu, że za długi zaciągnięte przer 
naszego syna, Arona Neumanna nie odpowiadamy i 
Żadnych nie płacimy. Herach i Mafca Neumann, uL
Legionów  39. 8678

ZfflSZCZONE SREBRNE TOREBKI
naprawia systemem zagranicznym I. A. WOLf, jubiler 
i z ło tn ik , Lwów, Sobieskiego L 2 . —  Kupuje też 
złoto, srebro i b rylan ty, płacąc najwyższe ceny. T557

10—20 wagonów
cwoździ-gontali do natychmiastowej dostawyc 
ora* 2 wagony śrub dla przemysłu naftowego i  
rolniczego % prawem wywozu do Rumunii sprzeda 

firma

ADOLF MASS, LWÓW,
ulica FurmaAska I. 9. 868o



Bp JOAZETA W5EANNA* ć?r. 554Z

Pracow nia S u k i e n
DamsMuh i Męskich lana NHczamsHiego, Cofoshlego K14 wykaiDli
K O S T Y U M Y  angielskie, frr.cuskie, PŁA S Z C Z E , S U K N IF , F U T R A , W  E R Z Ł H Y , U B R A N IA  męskie 
sportowe i wizytowp, K U R T K I,  P A L T A ,  l*VsTR A^ L lh & IT Y E  dla siużby, tik  z  własnych jak poleconych 
mi materyałów, p o  t t m la r k o w m f t ]  C S Ili f l ,  według nainowszych modeli. 8530

KLINIKA GALANTERYJNA
L W Ó W ,  p l i  B E R N A R D Y Ń S K I  2
naprrw ia i wyraóia wazelkie gal w yroby skórkowe, jak 
toreb,ki damskie, po. tfcle, teczki ra akta etc., nadto na- 
praw i- w jrroby callułoidowe i kauczukowe, jak grzebie
nie, k la jn .y  do włosów, wszelkie gab wyroby metalowe, 
azkiane, porcelano we, mnjo iki etc. C391

rlito chce Korzyst
n ie Kupić lu b  
s p r z e d a ć  Ka

m ienicę, w illę  lu b  majtfeteK 
/iemsKL, n iech  się odn iesie  
d o  rząd . u p o w a in . agencyi

. .FORTUNA"
iuwów, ul* F ried rich ów  8., 
III- piętro, od  2 d o  6. 6326

N a  d o c h ó d
8536b 5% T o w .  S z k .

Tutki i bibułki cygfci-etowe OAjprzednfcjsTej przedwojtn. jakości w rulonach I pudełkach

HURTOWNIA riiiR KRńStMifiU
3 - H a  % o g r .  p o r .

S K ŁA D : LW Ó V, RO M AN O W ICZA 11
otwarty cały c'zleń. NAJTAŃSZE ŹR Ó D ŁO  ZAKUPU 
tow arów  odzi towych i obuwia dla rcbotn ikdw  i 

słu iby folwarcznej. H URT. D ^TA L . 8366

!Ha Maliny tasw ill
Słaligiłon i nieme ia mali! Halowe
batikcwawe ( t  j malowane ręczn e, a dające 
się prać w benzynie) dostarcza i wykonuje 
Z A i t & a D  S27JK1 STDŁ&WAHEJ
8 U G S N U  K O R Y T K O W E J
w , Lwsw! *, Łyczakowska 3, II. piętra.

Odnii i  id a n t is  rabat!

a

O G O R K I
beczka 10 kop „prima so ta* po 2.8ó0 Mk. z dosta
wą do aom u. S .lep spożywczy plac Smółki |. 4.

8639

i "od*  r y ż o w a
od 49 Kk. poleca hartrumle
M I C H A Ł  H A C K E L

DOM EKSPuRTOWO-HANDLCWY

Lw£w> Kazimierzowska 4.:

%1W LlSuiDyj |!QVłhlł-l3JI3 
zakupi

drzewostany
do

eksploatacyi
całe produkcje tartaczne, materyały 
drzewna miękkie i twarde, wszelkiego 
gatunku, deszczułki parkietowe, jakoteż 
wszelki materyał drzewny szlachetnego 
gatunku. — Zgłoszenia pod „Instytuc ja  
przem ysłow o-drzew na“ Biuro ogłoszeń j 
Sokołowskiego, Lwów, ul. Jagiellońska 7.

13631

9 9 r
DOM EKSPFDYCYJNO-B A H D L 0 V  Y
i tEdtrala: i  Wanwlt wiju!. Mtót] 21.
jelef. oO 1-  8 i 239-86 i oddziałami w Lodzi 
przy ulicy Piotrkowskiej 1. 80, telefon ar ,  378L

RadansK u I B e r i i r . i t
oraz nm poy m>r. ich

w T c z e w ie  przy ul. Dworcowej 37 telef. 
104, w M ła w ie  przy ul. Przyrynek 8, 
w CzQStOChOWie (Herby) przy ulicy 

Panny Maryi 29. 
zawiadamia ninie srm, aa j tw o n y f  '

Oddlill i! Lwowie jTIJ 0'. Piittj L J
oro: > SMpie.

Ekspedycya .aw arów  s Au»try!, GaaAaki N i-m ieć 
i Rumunii. Tranap^-towame i- zbiorowych ł. dui. 
Icach do Łodzi i Warszawy, jak rów n e t  i w  od
wrotnym kierunku, * ubezpieczeniom w dro ze 
i na akładach- —  Udzielanie zaliczek. —  Wszelkie 

inforinaeyo bezpłatnie. 8418

H iu o w ó W K i D A R M O
może otrzymać ka^dy, kto nabywa praktyczny wynalazek, atra
ment w pastylkach, dający 90% oszczędności. Z  jednej pastylki 
otrzymuje się kałamarz dobrego atramentu. —  Wszystkie kolory.

Sprzedaż wyłącznie hurtowa.

Dom Handlowy JĆ Z E F  H I T E C R l
Warzawa, Marszałkcwska I. 63, telefon 244-16,

Reprezentantom i ag.utóm rabat.
U W A G A ! W  eelu apop ii Kryzowania t ‘g o  niezwykłego wynalazku, •  jedno* 

Cze c e  poparcia Skarbu Państwa, fabryka postanowiła dołąe: eó bez
płatnie „M  iionówkę* do każdego p * ósatnego pudełka przez cały 
tzi produkcyi. Osoby, którym przynadnie -M ilionówka“, —oa* > 
aą o podanie swego na wiska i a resu. —  Żądać wszędzie. !'672

ZAKŁAD BU5BWY MŁYHfiBI
M. KCNAREK, a ig i m.

RraKów, Lw 6w , W aritaw a ,
3zews£a 9. Stow&cRlego 16. Jasna 16.

A d r e s  t e le g r .  T r C H N IK U M *
Postu za całkowito u r z ą d z e n ia  m ły r .ó w  parowych, motoiowyeii i turb. 

nowych, ,akoteż maazyny pojedyncze wszelkiego rodzaju jak:

Stolce walcowe, kamienie sztuczne, krze
mienne i szmirgłowe. Holendry patent „Kaa paiu

Wialnie, obłuskiwacza, tryery, cylindry, lo!vomob!le i moto y.
W i e l K l  w y t o ó r  t r a n & m i s F l .
K o s z t o r y s y  odwrotnie i bezpłatnie, do wykonania zdjęć wysył my 
pierwszorzęJnyc ’1 facii wetfw. =  sgasa = =—  ^ = = _ =  s . 8601

gm n  A S B d B  g ra  ■  n  ftu jb  Codziennie o godz. 7*30. Ka n a ih r r c d z ia  scena baktow*. — k on kur en 1 z Eu zacz- farsa. — B illward 
1  n l R  B  EjB M H raMH niezręczny żongler. — P lp i  3 P o p *  k miezni akrobaei. — Walory Trio. — Pr O ifit t* . — ToilItO. — Ludwl*
W  w w  H  w F l W W  Wm* pi H k o n ik i  — M.cbJlska. W aiseły . — W ie Iziele i święta 2 przedstawienia: o gr.„, nie 4  i 7*3Ą — Bi ety

* i w i  ~ ■ rm ■ wcześnie, do i abyeia w akta Izie; api.r 5. Gal riela uL Legionów L 3. 8684
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